
Nr. 7. Kraków, środa 9 Kwietnia 1923. Rok II.

Moment z meczu Vivo — Wisła w Krakowie.
Fotograf, z zaKładu „Photo" Pasaż BielaKa.

WIADOMOŚCI
SPORTOWE

Czasopismo ilustrowane, 
pnświącone wychowaniu sportowemu młodzieży

Wychodzi raz zo tygodniu we wtorek o godzinie 6-tej rano.

Casn-s 1.090 M k p .

Treść numeru. Sprawozdania z rozegranych zawodów w  Kra- 
Kowie z Zugloi i Vivo. -  Klęska Makkabi. — Nierozegrana 
W awelu. — Rozpoczęcie rozgryweK o mistrzostwo Klasy A  w  okrę- 
gu iwowsKim i warszawskim. — Kongres sportowy w  Warszawie. 
Bieg okrężny Kurjera Polskiego w  Warszawie. —  Bogaty dział 

lekkiej atletyki, lotnictwa i wiele innych.
Numer zdobią ilustracje.

Niebezpieczna sytuacja pod bramką Vivo.
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Vivo — Wisła. Pod bramką jW isły .

Pierwszy stadjon sportowy 
w  KrałCowie.

Akademicki Związek Sportowy w Krakowie, 
zamykający w bieżącym roku 15-letni okres swe
go istnienia, przystępuje w najkrótszym czasie do 
budowy stadjon u sportowego według wzorów za- 
cliodnio-europejskich, zastosowanych do najno
wszych wymogów wychowania fizycznego i liy 
gieny. Prace około (przygotowania „urządzeń boiska 
dla piłki nożnej i lekkiej atletyki, 10 boisk tenniso- 
wych, (pływalnia 100 in długa, boisko traiuingowe za
mienione w zimie na ślizgawkę, trybuny dla w i
dzów, hale zimowe, szatnie itd., wymagające w obe
cnych warunkach rozłożenia robót na kilka lat, mo
gą być rozpoczęte jedynie dzięki uchwale krako
wskiej Rady Miejskiej, przyznającej towarzystwom 
sportowym miejsca na budowę boisk na dawnym 
torize wyścigowym, jakoteż przychylnemu stanowi
sku p. wiceprezydenta miasta Krakowa inż. Sarego 
i p. nadradcy inż. Kłeczka,

Również przewidziane jest. że znane ze swej 
ofiarności na cele humanitarne i sportowe krako
wskie instytucje bankowe i spółki akcyjne, przezna
czą w obecnym okresie zamykania bilansów rocz
nych ipoważne kwoty na fundusz budowy stadjon u 
Akademickiego Związku Sportowego w Krakowie.

Krakow ska młodzież akademicka i szkół śre
dnich, a przedewszystkiem ta ostatnia, upraw iająca 
dotychczas sporty w rozmaitych klubach i to w  nie
odpowiednim otoczeniu i pozbawiona w szelkieij opie
ki i kontroli, będzie mogła obecnie, na skutek osta
tnich zarządzeń Ministerstwa Rek i Oświecenia Pu
blicznego, nakazujących uprawianie gimnastyki, 
sportów i gier ruchowych możliwie na świeżem po
wietrzu kultywoać je pod kierownictem fachowych 
instruktorów i kontrolą referenta wychowania fizy- 
czego przy Krakówskieni Kuratorium Okręgu Szkol
nego. Wielkie zasługi przypisać tutaj należy rekto
rowi U. ,(• Prof. Dr. Natamsanowi. otaczającemu kra
kowski A. Z. S„ szczególną opieką, Prof- Dr. Stan. 
Ciechanowskiemu, dyrektorowi Państwowego kursu 
wychowania fizj^cznego w Krakowie, jakoteż Kura
torowi Okręgu Szkolnego p. Owinskiemu. w poro
zumieniu z którym odbędą się na wiosnę br. mistrzo
stwa młodzieży szkół średnich w Krakowie, obej
mujące lekką atletykę, wioślarkę i p ły wanie. Bliższe 

czegóły zpstaną podane w najkrótszym czasie.

Z KRAKOWA.

5. kwietnia br.

Ztigloi A. C, Makkabi 4 : 0 ( 1  : 01

■Grę rozpoczynają goście z miejsca śmiałym i 
pięknym atakiem, zakończonym ostrym strzałem 
w ipewne ręce bramkarza Makkabi. Następne minuty 
to już zupełne opanowanie przeciwnika, którego 
bramka wprost oblegana przez W ęgrów , otrzymuje 
wreszcie w  8 minucie pięknie strzelonego przez le 
wego łącznika gola. To podnieca białoniebieskich 
tak, że pomimo silnego nacisku gości wynik zostaje 
do pauzy niezmieniony.

Po pauzie atoli W ęgrzy zbierają siły i zaczynają 
pokazywać co umieją. Atak za atakiem przepro
wadzany z wielką zwinnością i dokładnością zagraża 
bramce Makkabi.

Wreszcie w 7 minucie od zaczęcia gry lew'y 
łącznik węgierski pakuje ipo raz drugi piłkę w siatkę 
Makkabi. Makkabi sillnie zdenerwowana grą i zaj
ściem ze sędzią, który najpierw wyklucza Sznajdra, 
a potem znowu nozwailą do gry powrócić, usiłuje 
za wszeiką cenę zdobyć honorowego gola i przepro
wadza iparę wypadów szczególnie lewą stroną, ale 
le wszystkie niweczy swoją wspaniałą grą znako
mity baok węgierski.

Wreszcie 15 minuta, a zaraz ipo niej 17 przyno
szą Zugloi jeszcze 2 gole. z których ostatni sitrze- 
lony z  rzutu karnego.

Odtąd gośc’e usadowili się wprost na polu Mak 
kabi<- która w dodatku osłabiona z powodu zejścia
2 graczy z boiska:, ogranicza się tylko do rzetelnego 
murowania swej bramki. Stosunek rzutów z rogu
3 : 1 dla Zugloi. Sędziował p. Rutkowski słabo.

7. kwietnia br.

Vivo Jutrzenka 5 : 1 ( 1  : 0)
Grę rozpoczyna V ivo śmiałym wypadem, który 

jednak rozbija się o Klotza, poczerni pilikę dostaje na,
' i titrzenki i posuwa się z nią pod bramkę gości- 

którzy bronią się dwoma bezpośrednio po sobie na 
stępującymi kornerami. 'hycli jednakże Jutrzenka 
nie wyzyskuje.

Gra przenosi się powoli na połowę blałoczarnycli, 
którzy jednak dobrze się bronią, sami od czasu do 
czasu atakując.

W ęgrzy coraz silnieij naciskają, wreszcie w 20 
minutach zyskują pierwszego goła dzięki niefortun
nemu wypadowi Millera.

F r EIt a u r a c d a  u d z i a ł o w a !
£ KRAKÓW, PLAC SZCZEPAŃSKI i

W Y D A JE  OBI AD Y ł KOLACJE 
PO CENACH B. PR ZYSTĘ PN YC H .

m t  codziennie o 8 KONCtRr. -ma
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r 'Ciika podniecona utratą punktu przeprawa 
dza szereg ataków, nie osięgaijąc jednakże rezultatu-

Sędzia ip. Brand odgwizduje przerwę. Stosunek 
rzutów z rogu 4 : 3 dla miejscowych-

Po pauzie W ęgrzy, którzy poznali [przeciwnika, 
poczynają coraz częściej atakować, co mocna 'pod
nieca Jutrzenkę, mającą nadzieję wyrównania utra
conej przed (pauzą bramki. Obie drużyny poczynają 
grać ostro, nie szlczędząc sobie wzajemnych czę 
stych faulów, przez oo gra staje się mniej interesu
jącą. Dopiero' 12 minuta staje się punktem zwrotnym 
w grze. —  Center ataku Vivo z kilku króków strze
la. pakując piłkę nieuchronnie w  siatkę. W  5 mi
nut potem 2 rzuty z rogu dla gości stwarzają powa
żne momenty pod bramką Jutrzenki, wreszcie w 23 
minucie od pauzy W ęgrzy strzelają 3 gola.

Jutrzenka traci głowę i kopie zawzięcie, niestety 
po atutach. — Krumholz na centrze zachęcany grom
kimi okrzykiaimi z trybuny peszy się w okropny spo
sób. Strumpfner na skrzydle złości się na próżno, a 
W ęgr Izy tymczasem gniotą- by w 34 minucie strzelić
4. a zaraz potem 5 bramkę dnia tego dla swoich 
barw. — Gra zbliża się ku końcowi, naraz na 1 min. 
przed edgwizdaniem Oriinberg dostaje piłkę i prze 
dziera się z nią przez pomoc i jednego balcka. drugi 
brck węgierski rzuca mu się ofiarnie pod nogi, co 
powoduje małe zamieszanie, z czego korzysta nad- 
biegaący z tyłu Holpern i-biie honorową bramkę dla 
swoich. — Na tem mecz się kończy, przynosząc pię
kne zwycięstwo gościom. - Stosunek rzutów z rogu 
9 : 5 dla Vivo. Sędziował p. Brand.

Vivo Wisła 1 : 0 (0 : 0)

Grę rozpoczynają goście, mając za sobą silny 
wiatr wschodni, co nadało im odraza silną przewagę 
nad czerwonymi, którzy w pierwszych minutach 
bronią kornetami, niewyzyskanenń atoli przez W ę 
grów  dzięki przytomności Wiśniewskiego i obroń
ców. - Goście pomimo nieudałyich prób nie zrażają 
się, ale coraz częściej zapuszczają aż na pole karne 
Wisły. —  Tli jednak praujc Kaczor,, niwecząc raz 
za ra7em piękne ataki przeciwników. - - Powoli, po
woli Wisła poczyna coraz częściej rozdawać piłki, 
a debrze dziś grający Śliwa w  (pomocy starannie je 
pedale napadowi, tak że i iraSi od czasu do czasu 
przeprowadzają ataki,- zagrażając bramce węgier
skich — Taika sytuacja trwa aż do paiuzy.

Po przerwie czerwoni podejmują inicjatywę i czę 
sto zapuszczają się pod bramkę przeciwników.
Gra staje się bardzo ostra, umiejętne jednak prowa
dzenie zawodów przez p. Rosenfelda nie pozwala na 
jakieś nieprzyjemne incydenty.

16 wreszcie minuta po ipauizic przynosi gościem 
rzut karny za rzekomy fan! Wiśniewskiego; jednak
że zostaje przestrzelony. W  5 minut potem powstaje 
naraz wielkie zamieszanie pod bramką W isły z cze
go korzysta lewe skrzydło węgierskie i wbija pię. 
knym strzałem z boku piłkę w  siatkę czerwonych. 
Zaraz po tym epizodzie gry zeszedł z boiska R e y  
man utrącony podczas zamieszania pod bramką, co 
osłabiło bardzo Wisłę, która też do końca nie m/ogła 
wyrównać przegranej. —■ Kilkanaście minut przed 
końcem p. RoscnfcM świadomie nic przyznaje czer
wonym 2 rzutów karnych. Zwycięstwo swe Vivo 
zawdzięczaj; może tylko Imakowi szybkiej orientacji

i osłabieniu ataku Wisły. Klika dogodnych pożyci 
do strzału zaprze,szczają napastnicy W isły, zbytniem 
ociąganiem się .przed strzale Vivo i.ie wykazało 
takich walorów fntbalowycK jakich oczekiwano. 
Szybki ; ostry start do piłki, ładna gra główkami :o 
wszystko, co nam Vivo pokazało -  główną wadą 
zbytni d ryb ling. p.

8. kwietnia br.

Oisza Makkabi 2 : I (i : l)
'y tc o mistrzostwo w klasie B sprawiły 

nam wielką i przyjemną niespodziankę. Oto Mak
kabi sitara, wytrawna i zgrana drużyna, osięgająca 
tak wysokie cyfrowe wyniki z Podgórzem i 
Spartą. ponosi naraz dotkliwą moralnie porażkę od 
młodej i niedoświadczonej Olszy.

Zawody te były ba,rdzo interesujące z (powodu 
szybkości tempa i wysokiego naprężenia nerwowe 
ro tak graczy, jak licznie zgromadzone^ publiczno
ści, która wcale niedwuznacznie dawała to poznać 
po sebie. Stosunek rzutów z regu ,3 : 3. -  Sędlzio 
wał p. Brand dobrze.

W awel Sparta 1 : 1 (0 : 0)
Zawody rozpoczęto w żywetn, a nawet miejscami 

oStrem tempie', które też prawie bez. zmiany utrzy
mało się do końca. Do pauzy gra Sparta z wiatrem 
i częściej ipodśuwa się -pod (bramkę -przeciwnika, za
grażając poważnie fioletowym,, tembardzień że Sa
dowski często się urywał, stwarzając groźne sytu
acje. — Również i drużyna Wawelu nie próżnowała, 
lecz słaba lewa strona ataku niweczyła te usiłowa
nia. i

Po pauzie gra otwarta. Ataki obustronne zagra
żają raz tei, to znowu drugiej bramce. Atak Siparty 
i obrona W aw el i strzela ostro do... sr\vei bramki. Ro- 
bhizenadą broni Jakubiec, odbijając na korrter. Rzut 
z rogu i lew y pomocnik Wawelu kieruje piłkę nieu
chronnie do swej bramki. Gra'staje się coraz bar
dziej ostra, W awel usiłire wyrównać i atakuje gwał
townie- jednakże środkowi napastnicy nie umieją w y 
zyskać ładnych centr, padających z prawej strony. 
Sparta przeprowadza rzadziej, lecz lepiej obmyślane 
ataki, głównie prawą stromą. Strzał prawoskrzydło- 
wego wpada do bramki, lecz sędzia nie uznaje z po
wodu spalonego. Now y atak. równie niebezpieczny, 
przerywa ponownie gwizdek sędziego, który w tym 
wypadku pomylił się gdyż'spalonego nie było. Wa- 
•wtej atakuje "gwałtownie i żywiołowo, jednak bez 
tej celowości, co Spairta. i dopiero.przed końcem gry 
W ęglowki ślicznym strzałem w  górny róg wyró- 
wnuie. Reszta gry  przenosi zmienne ataki- Sedzio- 
'w^ilOp. kjpt. Konkiewicz.

Podgórne Jutrzenka II 3 : 2 (2 : 1 ’
W isła  III Grunwald 5;0

Wisła łf Orkan 3 : 0 (0 : 0)
Błękitni — Krowodrza 2:1

Przewagą „Błękitnych". Sędzia p. Gintel.

W isła  III — Czarni 0 2
Sobota 7. 4. po poi. boisko Makkabi.

Ż. K. S. „Am atorzy" Ż. K, S, „Adria“  3 : 0 (1 : 0)
Przygniatająca przewaga ..Amatorów" rogów 

7 : 0 na korzyść „Amatorów". Sędziował bardzo 
dobrze p. Ancrbaęh, ,
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ZE LW OW A
8. kwietniki br.

Czarni — Lechia 4 : 0 (1 : 0)
Hasmonea —  Rewera (Stanisławów) 2:0 (1:0-
Pierwsze sipotkanie o mistrzostwo okręgu lwo

wskiego niie cieszyły się bczną frekwencją publiczno
ści, gdyż mroźny .i przenikliwy wiatr odstręczał 
wszytkiiicłi mniej wytrzymałych na zimno .sportow
ców od przeszło 3-godzinnego marznięcia,, to też bo. 
iisko Pcgani świeciło pustkami. P ierw szy wynlik sta
nowi niespodziankę, gdyż tak znacznego zwycięstwa 
Czarnych nie brano w  rachubę (po ostatnim meczu 
2 : 2). Przyczyną znacznej klęski Lechii było w y 
stąpienie znowu w  zmienionym składzie, co natu
ralnie odibiło się ujemnie na zgraniu i kombinacji. 
Oprócz tego u Czarnych widoczna poprawa, zw ła
szcza w napadzie. Skład drużyn:

Czarni: Winnicki: Nedbal, Scott G.; Kopeć II, 
Witkowski,. Kmiciński; Duda, Wójcik, Kopeć III, Dra
pała ł, Mueller. ,

Lechia: RekszyńsM; Bryoki. BudZ janowski; Wa~ 
ligórski, Baszniak Ił, . Gulicz ; Chuderski, Kot, Cie- 
miior, Czwffl, Baszniak I.

Przebieg g ry : Zaczyna Lechia, ale Czarni cd 
biarają piłkę i podsuwają się pod bramkę Lechii. 
lecz piłka idzie na aut- Gra otwarta przy lekkiei 
przewadze Czarnych1, mimo że grali oni pod wiatr. 
Już pierwsze minuty przynoszą bramkę dla Czar
nych. strzeloną bardzo pięknie przez Kopcia III. W  
10 min. strzał Mae!tera broni Reksizyński robinz-onadą 
na róg. Pod koniec pierwszej połowy wyklucza sę
dzia Drapałę I za niebezpieczne atakowanie bramka
rza. W  drugiej połowie Czarni zdobywam jeszcze 
3 bramki, a to w  10 min, przez Muellera z karnego, 
a 31 i 42 min. przez Kopcia ITT i Witkowskiego. Le
chia nie wykorzystuje karnego i wielu dogodnych 
momentów. U Czarnych doskonała obrona; w na
padzie dobrzy Mueller i Kopeć III. Pomoc jeszcze 
nadal szwankuje co do zgrania z atakiem. Lechia gra 
ła naogół gorzej niż ostatnio, a przytem za ostro (Gu
łicz i Budzianowski). Rogów 8 : 2 na korzyść Czar
nych. Sędziował debrze n. Boder.

Rezultat drugich zawodów odpowiada mnMwię- 
‘ćej ustosunkowaniu się sił obu drużyn, ale naogół 
Rewera stanowczo zasługiwała na honorową bram
kę tern bard ziej że często udała sposobność do uzy
skania jej. Gra jej ambitna i fair podobała się ogól
nie. Gracze rośli, zgrabni i szybcy przedstawiali 
doskonały materjnł i pod ręką sumiennego trenera 
przedstawialiby wcale groźny zespół. Wyróżnili się 
bramkarz, obaj obrońcy i obaj skrzydłowi. Środko1- 
wa trójka mało zgrana., przeważały akcie solowe. 
U Hasrnonei dobry jak zw ykle Steuerman i on to obie 
bramki zdobył dla swo'ei drużyny. Gra otwarta', 
często ataki Hasmonei rozbijam się jak o mur na do
skonałych backaeh Rewery. Pierwsza bramka pa
da w  19 min. z wolnego. Druga jpd zmianie Pól w  10 
min. zdobytu w  pięllchym przeboju. 'Za skok na. gra
cza wyklucza sędzia bramkarza Hasmonei; zastępu;0 
go obrońca Redłer. Pod koniec zawodów Rewera 
naciska i realnym warnikiem tych araków jest rzut 
karny, któregofedn ak nic wyliorzystuie. Rogów 
4 : 2 dla Rewery. Sędziował bardzo dobrze p. kot. 
F. Engel, trzymając drużyny w  należytych ryzach,

Kabel

Z BIELSKA
Bielskie drużyny drugoklasowe urządziły pod

czas Świąt Wielkanocnych turniej z udziałem mistrza 
górnośląskiego -Ruchu11 oraz 1-szo klas. berlińskiej 
drużyny „Herthy". Zwycięzcą turnieju, jak ogólnie 
przypuszczano, została ,.Hentha“ , której występ po
przedziła reklama o  jej pięknej grze iktóra tę rekla
mę w  zupełności potwierdziła. Drugie miejsce zajął 
vRuch“  głównie przez swoje zwycięstwo ponie
działkowe. trzecie ,.Hakoah“ - ostatnie zaś ...Biała —■ 
Iipnik".

1.. kwietnia br.

K. S. „Hakoah“  — ,,Ruch“ , W ielkie Hajduki 1:0 (1:0)
Bardizo słaba gra prawie równych przeciwni- 

ków. Halkoah wybija się lepszą techniką i startem, 
nie zadowoliła jednak, z trudem utrzymując zw ycię
stwo do końca. Ruch strzelił 2 gole, iktóre jednak 
sędzia unieważnił z pbwodiu ,;sipalon3^oh“ . Z miej- 
sccftyych najlepsi: Rosenberg, Hupert i Kellermann.
Z Ruchu środek ataku. Ilewy łącznik, środek pomocv 
i lew y obrońca.

Sędzia p. Giirtler bardzo dobry.

. Hertha“  Berlin —  S. V. Biała - Lipnik 4 : 2 (3 : 1)
Gra o cale niebo piękniejsza o'd poprzedniej. 

..Hertha“ stojąca obecnlie na 3 miejscu w  mistrzo
stwie Berlina pokazała grę, juką rzadko Bielsko ob
serwowało. Krótki przyziemny passinig, znakomite 
współgranie i start to jej główne, zalety: Biała - L i
pnik starał się dostosować do przeciwnika, w  p ierw 
sze' połowie nawet siię mu to udało, druga natomiast 
połowa należała zupełnie do gości.

Już w  2 minucie strzela ,.Hert'na‘; 1 gola z winy 
bramkarza Kisielińskiego. W  18 minucie uzyskuje 
..Hertha“ przez prawego łącznika 2 gola. W  28 
minucie odkopuje praw y obrońca „Hertliy" piłkę, 
wiatr jednak zwraca ją wstecz tak. że wpada w  sam 
róg bramki ,,Herthy“ . Tuż przed pauzą .-.rżsla L o 
dek ataku gości 3 gola dla swoich barw. Pauza 3 : 1.

Po zmianie pól grają berlińtczycy jed3 mie-dla pro 
pagandy, która u w idzów  wzbudza izachw3*t. Go
ście mogli łatwo uZ3 7Skać w  t3?m cziaisie najmniej 3 
gole. Miejscowi bronią się zaciekle, a nawet uzysku- 
ją w 17 min. 2 gola przez Materę. W  parę minut 
potem strzela „Hertha“ ostatniego gola. Do końca 
stała przewaga gości bez zmlarn- rezultatu. Miedzi/ 
gośćmi wybijali się prawe skrzydło, środek ataku, 
środkowy 5 pratyy pomeotjSk oraz lew y  obrońca, z 
miejscowych Matzner, Nawara. Tomasek I i bram
karz Kisieliński• Sędziował bez zarzutu p. Rosenfekl,

2. kwietnia br.

„Ruch‘‘ - -  Biała - Lipnik 3 : 0 ( 1  : 0)
.,Rucb“  w  komplecie. Biała-Lipnilc w składzie 

dnia poprzedniego. BiałaTJpnik Zdąje się przeci- 
wnika lekceważyć, spodziewając się łatwego i w y 
sokiego izwycięstwa. -Ruch“ gra nadzwyczaj ambi
tnie a przytem „fair", zdobywa więc sympatję pu
bliczności- Biała-Lipnik nie potraf iła sprostać zwin
nym górnoślązakom. W  44 min. strzela -Ruch1' 
pierwszą bramkę przez lewego łącznika a w  nastę
pnej minucie drugą. prZez sędziego jednak nieuznana.

Po przerwie Biała-Liipnik w 3:stępu,ie z 2 śwle- 
żemi graczami, mimo to jednak n«e zdołała uchronić
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się od klęski. ,-Rii'Cli“ stale w  ofenzywie. W  28 min. 
uzyskuje przez środka 2 gola a w  44 min. przez le
wego łącznika trzecią i ostatnią.

KllęSkę swą zawdzięcza Biała Lipnik nteikamości 
drużyny. SędZia ip. Rosenfeld —  dobry.

„Her(ha“  Berlin — Hakoah 7 : 2 (l : 1)
Hakoali iwyśtąpiła z śwaeżemi siłami. Do pauzy 

znaczna, prze waga rńlejiscowych, którzy nadali grze 
szalone tempo, w końcu jednak ulegli mu sarni. Już 
w 2 min. uzyskuje Hakoali przez Landaua gola. Ber- 
lińczyCy zbierają siły 1 wkrótce wyrównują przez 
środlka ataku. Do pauzy gra otwarta. Po zmianie 
pól zmienia się zupełnie obraz gry. -Stroną atakującą 
jest teraz wyłącznie .,-Hertha“ . Hakoah wyczerpał 
się zlupełnie. W  9 min. strzela środek ataku „H e r 
tliy“ 2 bramkę główką, a w  14 trzecią lewy łącznik. 
W  18 min. rzut wolny z pola karnego przeciwko Ha- 
koali,, który pewnie zamienia prawy ibefdk w  bramkę, 
przy Wydatnej pcmocy Briicknera (Hakoah). T e 
raz Hakoali Zdobywa drugiego gola ,przez Feuereise 
na z winy lewego o b r o t y  „Herthy". W  2 min. pó
źniej róg dla vHerthy“ zamieniony przez środkowe
go ataku w  5 gola. Halkcah ,jspuchła“ zupełnie- z 
czego korzysta ..Hertha“ 1 strzela jeszcze 2 gole. 
,,Hertha“ wystawiła na powyższy mecz kompletną 
drużynę, na czoło której wyłbiijał się swą znakomitą 
techniką główkową środkowy napastnik. Świetnie 
grał także prawy skrzydłowy, pratwy i środkowy po
mocnik. Osobną klasę dla siebie stanowił lew y obroń
ca. odznaczający się stoickim pokojem;, pewnością 
oraz płaskim a dalekim odkopem piłki.

Rcgów  4 : 2 dla „Hetthy“ . Sędzia p. 'Iiieu sę
dziował bardzo poprawnie, ku zadowoleniu oby  
dwóch drużyn.
7 kwietnia. /

Mistrzostwo klaiśy B.
B. B. S. V. II. —  Biała —  Lipnik 2:1 (2:0)

Biała Lipnik z 3-ma .graczami rezerwowymi, B. B.
S. V. z 2-ma junjorkami. Mimo, że zwycięstwo 
było prawie pewne dla Biała — Lipnik, jednak 
stało się, przeciwnie, głównie z powodu szalonego 
spadku formy Biała —- Lipniku a także braku dys
cypliny wśród graczy. Obydwie drużyny grały
b. słabo, cała gra miała zaledwie parę interesują
cych momentów;

Sędzia p. Richter naogół dobry, nie zważał 
jednak nazbyt rażące „fanie1' graczy Biała Lipniku.

Grę rozpoczyna Biała —  Lipnik ładnym ata
kiem zakończonym bombą Materasa obok słupka. 
Biała Lipnik w ofenzywie, powoli B. B. S. Y. 
przychodzi do głosu. Śliczny przebój Klimczaka 
(B. B. S. V.) ratuje obrońca Biała Lipniku „fau- 
len” na polu karnem. Sędzia dyktuje rzut karny 
zamieniony przez Ziembińskiego w gola. Gra obu
stronnie równa. W  8] min. przebija się Marek (B. B.
S. V.) przez pomoc i obronę Biała — Lipniku 
i strzela nieuchronnie gola. Pauza 2:0. Zaraz po 
rozpoczęciu gry przeprowadza Biała — Lipnik pięk
ny atak uwieńczony przez Materasa golem. Nastę
pują 2 rogi dla B. B. S. V. bez rezultatu. Sędzia 
wyklucza Materasa z gry za obrazę przeciwko 
niemu. Biała —  Lipnik usiłuje teraz, mimo, że 
gra w 10-ką, za wszelką cenę wyrównać. Szczegół- 
niefbrutalnie gra Tomaszczyk II. którego sędzia, 
powinien by] bezwarunkowo z gry wykluczyć,

Str.  o.

Mimo jednak wszelkich wysiłków nie uzyskuje 
Biała —  Lipnik prócz 2 rogów wyrównującego 
punktu. U. B..B. S. Ad b. dobry Marek w ataku 
w pomocy. Stamerlak a w ’ obronie: Pilaszy. P  Biała 
— Lipnik, Matzner, Tomaszczyk ł i Kubok powin
ni jednak grać mniej „faul” . Publiczności .dość 
dużo.

8 kwietnia.
D. F. C. Sturm — Sportęlub - Bielsko 6 :2 (2; 0).

Sturm w 1) dobrej formie uzyskuje przez 
Stellebrandą 3, Stworę 2, Wacha 1 bramkę. Sport- 
klub uzyskuje jednego gola z karnego, drugiego 
zaś przez Lenskiego. Sędzia p. Tlien, dobry. •

Hakoah - Polonia (Wadowice) 3:0 (1 :0) 
Hakoali w dobrej formie, dla Polonii nato

miast był to zdaje.się pierwszjr tegoroczny training, 
smutnie zakończony. Polonia może zawdzięczać 
stosunkowo małą ilość otrzymanych goli formalnem 
zamurowaniem bramki. Sędzia p”. Auerbach z Kra
kowa.

B. B. S. V. — *D, F. C. £turm 2:1 (1 :1 ).
B. B. S. V. z 3 rezerwowym.' a1! Sturm po raz 

pierwszy w komplecie. Prawdziwa gra przyjaciel
ska, B. B. S. Y. uzyskuje goła strzelonego przez 
Schimanka (Sturm) do własnej bramki. W  chwilę 
później Sturm wyrównuje przez Spaszka z rzutu 
wolnego, Po zmianie strzela Jurziczek B. B. S. A', 
decydującego gola dla swoich barw. Sędzia 
p Szwarz Publiczności z powodu zimna mało

Kav.

Z WARSZAWY.

7. kwietnia br-

K. S. Polonia — K. S. Warszawianka 1 : 1 (1 : 1)
(O mistrzostwo IMalsy A)

Warseaiwianlka mogła b y ’a zw yciężyć i (grą na 
zwycięstwo zasłużyła. Polonia tylko dzięki szczę
ścili! i ofiarnej grze zldołała utrzymać wynik zemiso- 
wy. Gra nadzwyczaj ostra, i brutalna., Tłumy pu
bliczności po raz pierwszy w  Warszawie oglądały 
zażartą walkę o Punkty.

W . T. C. —  Makkabi 2 : 1 (2 : 0- (mistrz kl, B.)

BarkOcUba — Królewia 4 : 0

S- kwietnia rb."

Legia A. Z. S. 4 : 1 (2 : 0)
(O mistrzostwo Id asy A).

A. Z. S. wystąpił -w 9 graczy! Takie lekcewa
żenie zawodów o mistrzostwo jest wprost bezprzy- 
kładowe.

Silna przewaga Legii która przestrzeliła 2 karne 
(Czech). U A. Z. S. bardzo dobra obrona, centr. słabe.

9. kwietniia br.

Legia II Orkan 3 : 3 (2 : 0)
Przewaga Orkanu.

9. kwietnia br.

Legia I W . H. K. S. 2 : 1 (1 : 1)

Harcerze polca/zalli nadzwyczaj piękną grę. Do 
pauzy równorzędni silnej Legii. Po pauzie nie w y 
trzymali tempa, kegla nadużywała -siły fizycznej.
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K  Pierwszy Wszechpolski Kongres Sportowy.
Pierwszy Wszechpolsk1 Kongres Sportowy'- roz

począł się w  sobotę dn. 7. bm. o godzinie 10 przed 
Południem w  gmachu Szkoły podchorążych. Udział 
w Kongresie przyjął cały szereg wybitnych osobisto
ści, tak że świata sportowego jak i przedstawicieli 
władz .państwowych i samorządnych.

Otwarda Kongresu dokonał prezes Z. Z. p. Artur 
Śliwiński, składając po przemówieniu wstępnem go
dność przewodniczącego w  ręce wice-rnarszałka sei- 
rnu p. Osieckiego. Następnie dokonano wyboru pre
zydium Kongresu w osobach prał. Piaseckiego z Po
znania. rad. Rudolfa Wacka ze Lwowa. dr. Radwa
na z Kalisza i p. Orzelsfciego z Krakowa, Pócizetm na
stąpiły przemówienia. Przemawiali, minister pracy 
p. Darowski w  zastępstwie ‘protektora Kongresu pre
zesa ministrów gen. Sikorskiego, minister oświaty 
Mikulctwski-Pomorsiki. Dr. .Adamski, preizes Boliński, 
prof., Michałowicz, prof. dr. Piasecki. Dr. Trzciński', 
p. Kwiatkowski, Dr. Kurc, Dr. Gebethnerówna. Dr. 
Jaroszyński, prof. R. Wacek i inni. Po przemówie
niach dokonano wyborni przewodniczących poszcze
gólnych komisji. Poranne obrady pierwszego dnia 
zakończane zostały wygłoszeniem referatów ppłk. 
Dr. Osmólskiegc p. t. ,,Społeczne zadania sportu" i 
prof. Piaseckiego .,0 państwowej i społecznej opiece 
nad-sportem", poclzem uczestnicy Kongresu zw ie
dzili wytawę sportową. Po południu obradowały ko
misje: wieczorem odbyło się w  lokalach Warsz. Tow. 
Wkośl. zebranie towarsryskie.

W  niedzielę w drugim dniu Kongresu obradowa
no przed połudwem w komisjach, a następnie w y 
głoszono cały .szereg referatów. Po złożeniu spra
wozdania z obrad komis*! przystąpiono do uchwale
nia wniosków. Uchwalono między inńsemi wnioski 
domagające się kredytów na zakładanie boisk 
sportowych oraz na koszta ekspedycji na Olimpiadę 
1924 do Paryża, oraz żądające zniżek kolejowych 
dla sportowców. Zamknięcie Kongresu, które na
stąpiło o gcdiz. 7.30 dokonał przewodniczący obra
dom wicemarszałek Osiecki.

Dokładne siprawózdanie z obrad Kongresu i ko
misji zamieścimy w  n-ntetępnym numerze.

Z POZNANIA.
8. 4. Pogoń y— Uńja. 2 :2 . Poznania Ostrovia 

(i : 0, Warta —  P. K. S. Toruń 3-1.

Z TARNOWA
4. kwietnia br.

Vivo A. C. Tarnovia 6 ■ 0 (2 : 0)
Tira prowadzona pod znakiem wybitnej przewagi 

zw ycięzców  których technikę już pochwalono w mi
siem piśmie. 2 bramki strzelone z  kor.nera (prawy 
łącznik głowa). Tylko na początku pierwszej i przy 
końcu drugiej Połowy gry kiilka wypadów Tarnovii 
(Skwlriił. Niedzielski) i icdeii prawdziwie ostry 
strzał tego ostatniego. Rcgów S • 0 dla W ęgrów. 
Sędzia p. Koukiewiez uważny i dobry. Tarmwia z 
2 rezerwowemu

Z RZESZOWA.
..Bar - Kochba" 1 (Rzeszów) „Hagibor" 1 (P rze

myśl) 8 : 2  (6 : 1)
Zawody towarzyskie. Boisko Ż. i'. G. i S.
W ynik zawodów bv! wielką niespodzianką, po*-

nieważ ogólnie liczono się z wysokiem zwycięstwem 
gości. Now y zespół, w którym wystąpiła „Bar- 
Kochba" mimo że składa się z laiku graczy rezer
wowych robi wcale korzystne wrażenie. Gracze 
przeważnie młodzi, lecz pełni zapału i arabie*i- Pię
tą achillesową ..BarKochby" jest środkowy napast
nik Rubel I. którego zarząd klubu p,winien zastąpić 
innym graczem.

W  „Hagiborze" dobrym był Polletr, kótry strzelił 
obie bramki dla swych barw. „Hagibor" gra przez 
80 minut w dziesiątkę 1 gospodarze mają przewagę 
przez; cały przeciąg gry.

Dla ...B.-K." strzelili bramki. Rubel I. (jednę z  kar- 
rłiąto Ungair, Sales, Gnienspann i Oehlbaum po 1. 
i jedna bramka własna, strzelona przez obrońcę „Ha_ 
giiboru".

Rogów 5 : 1 dla ..Bar-Kocbby". Sędzia p. Mer- 
klinger bardzo dobry. M. W.

W  niedzielę 8. bm. odbyło się uroczyste otwarcie, 
boiska Z. P. G. S. Samson w  Tarnowie. Nowe boi
sko przedstawia się jednak dosyć kiepsko, jest bo
wiem za miękkie. Delegaci klubów przed otwarciem 
wygłosili przemówienia sitreszclzające się w życze
niach dla Sanrsomi. Na otwarcie zagrano zawody

Makkabi II Sarnson 2 : 2
sędzia p. Molkner.

O mistrzostwo klasy B

Tarnowa Resovia 1 : i (1 : 1)
Przez cały przeciąg gry technicżna przewaga 

I arnoyii. Tąrnovia uzyskuje wyrównującego gola 
z rzutu karnego. W  85 minucie usuwa sędzia obroń
cę Góreckiego. Sędziował p. Dane. D.

Z PRZEMYŚLA
Pogoń (Lw ów ) Polonia 6 : 2 (3 : 2)

W  dniu dzisiejszym stanęły do zawodów o mi
strzostwo klasy A dwie najlepsze drużyny w okręgu 
lwowskim.

Pogoń — Polonia 6 - 2 (3 : 2). Pogoń, mistrz 
Polski. Polonia, hezprzecznic najsilniejsza drużyna 
po Pogoni-lwowskiej w  okręgu w  następującym skła
dzie: Pogoń: Haczewski, Oleorcży. Zemanek. Gulisz, 
W okicki. SmaczyTiski, W ieczysty. Garbicń, Wacek, 
Kuehar. Bucz, Juras. Polonia: Zywicki, Duda. Pę
czek,. Ekerf. Petzold. Httbariw. Migiel. Wolfstahl, Do
brzański. Gomplak. Menczak. Zawody roiżtpócizęły sic 
o godzinie 3.30 na boisku P. K. S. Polonia przy nie
sprzyjającym wietrze. Pogoń zaczyna grę, atak 
Polonii zabiera piłkę i przenosi ja na drugą połowę 
boiska, atakiuJąc bramkę Pogoni. W  4 min. gra prze
nosi się Pct.l bramkę Polonii. Zywicki chwyta celny 
strzał Wacka Kuchara. piłka przenosi się na środek 
boiska- wkrótce z winy Olearczyka sędzią dyktuje 
rzut karny, który wykorzystuje Dobrzański, strze
lając goiła Pogoni. lQra- przeniosła się cod1 bramkę 
Polonii, Zywicki chwyta silny strzał Bacza, w 14 
min. dyktuje sędzia z winy obrońcy rzut karny, za
mieniony w gola pńzez Bacza. W  teł chwili Potonia 
rewanżttie się, Wolfstahl strzela drugiego i- ostafmiP- 
go gola Polonii. Gra toczy się obecnie po najwię
kszej części pod bramką Pogoni. Gomplak strizela 
kilka raizy do bramki lecz dobry- bramkarz Pegonii 
chwyta stale piłkę. GhtwHowó zażnacza snę przewa-



ga Polonii, czego dowodem są rogi. Nadzwyczaj 
sprawny atak Pogan: przenosi 'momentalnie pitkę od 
bramki Polonii, wykareystuiąc sytuację strzela 2 
gole w 40 i 43 minucie, (łbie strzelił Garb-ień. Do 
połowy 3 : 2 na korzyść Pogoni.

W  drugiej połowie Pogoń gra z wiatrem i dość 
często atakuje bramkę Polonii. W  12 min. strzela 
Wacek, piłka odbija się od poprzeczki i wlatuje do 
bramki Polonii. W  16 min. niebezpieczny rzut z 
rogu dla Polonii, który zostaje obroniony przez Ży- 
wicldego. W  25 train. strzela Wacek w róg bramki 
gola nie do obronienia. W  31 unin. sędzia dyktuje 
niezasłużony rzut karny, z którego Polonia dostaje 
szóstą bramkę, strzeloną przez Bacza- W 33 min. 
rozbity Wolfstahl schodzi z boiska. Polonia pomimo 
gry w dziesiątkę i ;>oi v i.r- zysku.e znuczną prze
wagę nad Pogonią. Ora przez cały czas prowadzona 
w astrem tempie. Pogoń chwilami pokazała ładną 
grę i technikę. Szczególnie wyróżnili się trójka ata
ku. Jednak dało się zauważyć braik dobrych skrzy
deł. —  Polonia grała przez cały czas ambitnie i ofiar
nie, starając się wyjść z jak najlepszym wynikiem.

Sędziował dobrze p. Dudryk. Miano niepewnej 
pogody zebrało się na boisku wiele publiczności.

Wiadomości z zagranicy.
Wiedeń: Wacker —  Sponiklub 1 : 0, W. A. P. — 

Rudoifsbuegel 2 : 2. Kolejność w  tniistrzosuwie 1. Ra- 
,pid 15 gier. 24 pkt., Waclker 17 gier, 21 pikt., 3. Ama
torzy 15 gier, 2t>pkt-, 4. Admira, 5. Sportklub. 6. Ha- 
koah. — Hakoah —  Vasas (Budapeszt) 2 : 1 (2 : 0). 
Reszta zawodów z powodu deszczu nie odbyła się.

Barcelona: F. C. Barcelona — Gradjański (Za
grzeb) 3 : 0.

Praga: 7. 4. Sparta — Nuselsky 2 : 2, Cechie Kar
lin —  D. F. C, 2 : 0, Havia —  Sparta Kladno 4 : 1 .
8. 4. Sparta — C- A. F. K. 6 : 1. Havia - Teplitzer
F. C, 7 : 0, Union Żiżkov — Vrsovice 3 : 1 .

Pilzno: Cesky I.ev Sb- K. Pi Pen 4 : 1, Hra- 
dec KraIove —  (blyinjpia 4 : 0.

Preszburg; SportWmb (Wiedeń- Bratfelava 
2 : 2.

Bieg Okrężny Kur jera Polskiego. W  niedzielę 
o godz. 1 w południe odbył się doroczny bieg Kur jer a 
Polskiego, Bieg przyniósł wynik przez warszawia
ków n i oprze wid y w any. Poszechnie liczono na zw y 
cięstwo Ziffera. Tymczasem zw yciężył Woltersdorf 
w czasie 22‘5.3 sek. osiągając mimo silnego wiatru 
czas o 23‘2 sek. lepszy od zeszłorocznego czasu Zif
fera. Drugie miejsce o 10 rn za zwycięscą osiągnął 
Kosicki (Poznań), 3 Waligórski (szk. gitmn. Inowro
cław'-, 4 Kostrzewski (Ł. K. S.) 5 Ziffer (Legia). 6 
Kurieto (Cracowia). Startowało 45. Biegowo przy
glądały się wzdłuż całej trasy nieprzeliczone tłu
my publiczności. Organizacja biegu wzorowa pod 
każdym względem. Dużą pomoc przy - utrzymaniu 
•porządku niosła policja. , T. G.
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W  ostatnich dniach byliśmy śwdadkami ustana- 
w iania coraz to nowych rekordów lotniczych w ró
żnych kierunkach.

By uzyskać nowy rekord szybkości musi lotnik 
przebyć 1 km dwa razy tam i z powrotem. Ponie 
w aż szybkość coraz bardziej wzrasta, zmieniono na 
ostatnim kongresie F. A. i. (Międzynarodowy Zwdą- 
zek Lotniczy), I km. na 3 km. i ten przepis od !. 
bm. obowiązu e.

Według ostatnich wiadomości osiągnął w Day
ton (Ohio) lotnik amerykański Maitland. nowy re
kord szybkości 240 mibang., to jest 386 km na go
dzinę. Dotychczasowy- rekord Ladi Lacointe (Fran
cja) i wynosił 375 km na godzinę.

Inny lotnik amerykański Maughan. zdołał osią
gnąć w dwu lotach tam i z powrotem tylko 237 mil 
ang.. jednak w jednych tych czterech lotów osią
gnął przeciętną szybkość 452 km na godzinę. Ró- 
wrniez i rekordy na 500 i 1000 km. które b y ły  w 
posiadaniu Francuza Bossonitrot (500 km w  3 : 35 : 
36‘4; 1000 km 10 : 19: 46) zdołano poprawić a mia
nowicie Batelier (Franc a) pobyt 500 km w 2 go
dzinach 45 min. i 51‘6 sek. a Carrier (Francja) prze
leciał 1000 ikjm w 10 godz. 9 min. 40‘4 sek.

Lotnik francuski Moutonier- usiłował pobić re
kord na wyiskość (Amerykanina John Mac Ready 
10 518 metrów w górę), zdołał jednakże zaledwie 
( sięgnąć wysokość 10 000 m i z powodu braku ben
zyny zaniechać dalszych wysiłków. Wypitkiem tym 
ustanowił jednak nowy rekord francuski, który do
tychczas wynosił 9520 m. (Casdle).

Rozmaitości.
100 mecz w barwach swego klubu rozegra! Mar

cinkowski (W isła) zawodami Warszawiarrka-Wis 1 a 
2 b. m.

9. kwietnia br. minął rok jak T. S. Wisła otwarła 
własny park sportowy, po długich latach swego 
istnienia.

Powtórny protest Oracovii o wyryfikację zawa- 
dów' Wisła-Cracóvia zostai iw zez K. Z. O. P. N. od
rzucony.

Reynian Henryk, T. S. Wiisła doznał podczas 
meczu Vivo A. C. Wisła bardzo silnej kontuzji 
golenia.

T. S. Soła w Oświęcimiu ma w najbliższych 
dniach otworzyć uroczyście wdasne boisko, wyton* 
dowane rękami członków'.

Tolie-Esch. mi strzaska drużyna Luksemburgu ro
zegrała dnia 5. 4. zawody z Wackerem w  Wiedniu, 
zakończone wynikiem 1 : 1 .

Anglja rozegra w bieżącym roku następujące 
zawady międzynarodowe: 5 maja Anglja •—■ Belgja 
w Brukseli, 10 maja Anglja —* Francja w Paryżu.

Finał rozgrywek o puhair angielski należy do naj
bardziej interesujących sipoitkań piłkarskich w  An
glji. W  roku bieżącym Odbędą się końcowę zawody



Sir, fl, .,W IADOMOŚCI SPO!\ IOW i. " . Nr. i:.
i " ~

o-pihar w nowymi;, olbrzymim stadionie w Wembley- 3 szylingi za bilet (około 30 U00 mkp.): miejsca sie-
; ark dnia 28. bm. Popyt na karty wstępu jest ol- dząee kosztują 15 sh (około 151 500). a nawet. 21. sli
'brzym-j- a nątuńsze ceny mfetjisc stojących wynoszą (przeszło 212 000 niko.)

HUMOR I SATYRA.
tłys. J. RozwadowsKi.

Ś V / V .

j KAWI ARNI A I RESTAURACJA GRAND H O T E L U !
jj m r  RENDEZ-VOUS SPORTOWCOW ~M f
!  C E N Y  U M I A R K O W A N E  CEsar-nem B U F E T  O  B FIC IE Z A O  P A T  R Z O  N Y. J

W y d a w c a *  i o d p o w i e d z i a ln y  r e d a k t o r :  W ł a d y s ł a w  B u d z i s z  D ru k a i  nia „ P r a w d y 1 K l i s z e  z  z a k ła d u  „ R y n g r a f

JaK to dawniej w  

P. Z. P. N. bywało.


